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Ulsgatizcwanie tymczasowej władzy 
naczelnej.

Pierwszy Sejm polski na posiedzeniu 
fewartkowem przyjął przez aklamację wniosek 
przedstawicieli wszystkich ugrupowań sejmo
wych o powierzenie w dalszym ciągu władzy 
naczelnika państwa w ręce Józefa Piłsudskiego.

. Akt ten wielkiej doniosłości polilycznej i 
międzynarodowej doszedł do skutku na pod
stawie kompromisu pomiędzy stronnictwami w 
łonie konwentu seniorów. Wniosek przyjęty

Jednogłośnie w konwencie a następnie przez a- 
Jamncję w pełnym Sejmie opiewa:

. „Aż do ustawowego uchwalenia tej czę
ści konstytucji, która określi zasadnicze prze
pisy o organizacji naczelnych władz w pańs
twie połskiem Sejm powierza dalsze sprawo
wanie urzędu naczelnika państwa Józefowi Pił
sudskiemu na następujących zasadach:

1) .Władza suwerenna i ustawodawczą w

Jaństwie połskiem jest Sejm ustawodawczy.
¡stawy ogłasza mąrsazlek Sejmu z kontrasy- 

Rnaturą prezesa ministrów i odpowiedniego 
ministra fachowego.

2) Naczelnik państwa jest przedstawicie
lem państwa i najwyższym wykonawca uchwał 
Sejmu w sprawach cywilnych i wojskowych.

1 3) Naczelnik państwa powołuje rząd - w
Pełnym składzie na podstawie porozumienia z 
(Sejmem.
. 4) Naczelnik państwa oraz rząd są odpo
wiedzialni przed Sejmem za sprawowanie swe
go urzędu.
i 5) Akty państwowe naczelnika państwa 
¡Wymagają podpisu odpowiedniego ministra."

fe' Sejm uchwalą powyższą-ulcgalizowal z je- 
ej strony najwyższą, choć tymczasową wia- 
ę państwową, wywodzącą dotąd kompeten

cję swą bądź co bądź od czynników zewnętrz
nych z okresu okupacji, — z drogiej zacieśnił 
I sprecyzował zakres jej działalności, pnzosta-

S* *viając sobie pełną władzę ustawodawczą 
suwerenną, a przekazu jąć władzę wykonawczą 

Naczelnikowi państwa z zastrzeżeniem odpo
wiedzialności przed Sejmem.
{ Temsamem skończył się okres dyktatury 
yilsudŚKtCgo, a rozpoczął się oKres sprawowa
nia władzy przez niego jako szefa państwa z 
Woli narodu pod kontrolą Sejmu.
i Taki obrót rzeczy swdaje nam się ze wszech- 
Sniar pomyślny i pożądany. Młode, niezorganl- 
townne jeszcze należycie państwo polskie, oto
czone wokół niebezpieczeństwami i wrogami u

Łszystkich niemal granic, granic jeszcze nie 
stalonych, o których zadecydować ma nieba
wem konferencja pokojowa, unikać musi wszel

kich wstrząśnień wewnętrznych, dążyć do ze
spolenia i skoordynowania wszystkich rozpo- 
iządzalnych sił około zadań 4 celów państwo
wych. Sejm dzisiejszy, nie obejmujący jeszcze 
przedstawicieli wszystkich dzielnic Polski w 
»dpowiedniej sile i stosunku nie może wypra
cować norm i zasad, mających obowiązywać 
> Rzeczypospolitej na długie lala, nie jest mo
im uchwalić zasadniczych podstaw konstytu
cji, obowiązujących wszystkie części składowe 
powstającego państwa. Prowizorium obecne, 
gwarantujące z jednej strony prawa Sejmu i 
Wpływ jego na bieg spraw państwowych, da
jące z drugiej Rzeczypospolitej głowę tymcza
sową z woli narodu, czyni zadość pilnej i nie-

i
dzownej potrzebie, pokazując równocześnie 
wiatu obraz wewnętrznej spoistości naszej wo

oc- 3 Dopiero kiedy jęczący dokoła 
Dzwon zdarzeń wszystkich na ciebie zawoła, 

(Krasiński.)

u wolnej Plis
Rodząca się na nowo Polska zagrożona zewszgd! 
Dzwon na trwogę dzwoni i na przebudzenie śpiącym! 
Dzwon wszystkich wola do szeregu I

I Ciebie wola.!
A

* %

Czem usprawiedliwisz się, jeżeh do dnia 5. marca 
nazwisko Twoje nie zajaśnieje wśród tych, co 
grosza Polsce pożyczyli?...

w

o

kół najważniejszych konieczności państwo
wych.

Cokolwiek powiedziećby się dało o osobie 
obecnego nacezlnika państwa,, do którego nie
jednokrotnie odnosiliśmy się kntycznie, dziś, 
gdy wolą jednomyślną Sejmu powierzono mu 
sprawowanie władzy naczelnej, chcemy wi
dzieć w nim człowieka, który powołany w 
chwili krytycznej do reprezentowania Polski 
spełni pokładane w nim nadzieje. Będąc wyko
nawcą polityki większości Sejmowej, stojąc ns 
straży prawa 1 bezpieczeństwa państwa może 
mńpcwlen, że znajdzie poparcie wszystkich 
eźynników- narodowych.

Stronnictwa w Sejmie, które umożliwiły je
dnomyślną uchwalę xw tej pierwszorzędnej, 
międzynarodowej i wewnętrznej wagi sprawie 
dały tern samem .chlubne świadectwo swego 
poczucia obywatelskiego, swej dojrzałości poli
tycznej i rozumu stanu, usuwając na plan dru
gi wgzledy polityki partyjnej w obliczu dobra 
ogolnonarodowego. Ten wielki giest obywatel
ski, Y\Bb'wając5' z usiłowania nierozbudzenia 
waśni i rozterek .wtedy, gdy dobro narodu wy
maga zcalkowania energji narodowej, zasługu
je na silne podkreślenie, będąc zarazem zadat
kiem pomyślnego biegu spraw państwowych.

. . Mbja francuska w Poznaniu. Dzisiaj 
o godzinie 10. przed południem przybył do Poz
nania z Warszawy generał francuski Dupont 
w towarzystwie swego adjutanta i kilku człon
ków Czerwonego Krzyża, w tern jednego 
członka Czerwonego Krzyża Szwajcarskiego. 
Na powitanie gości stawili się na dworcu gene
rał Dowbór-Muśnicki z szefem sztabu, w imie
niu Naczelnej Rady Ludowej p. Poszwiński, 
konsul .p. .Rosę., komendant Straży Ludowej p. 
t^ange i kilku innych panów. Z dwoirca udało 
się cale towarzystwo samochodami do dawniej
szego zamku królewskiego, gdzie odbyło się' 
śniadanie. Z okazji pobytu gości ententy na 
zamku powiewają nad glównem wejściem 
sztandary polski i francuski. W południe udał 
sic gene-ał Dupont samochodem do ks. Pry
masa celem złożenia mu pierwszej wizyty.

--------- »»
'Amerykańska komisja gospodarcza. Bawią-' 

ca w Poznaniu amerykańska komisja gospo-5 
darcza informowała się dokładnie o wysokości 
zapotrzebowania surowców u nas i to szczegól-

* '”-°1 3 n "Japie żywmAśc«wvm. W zamian za dostarczenie citkru i kar
tofli otrzymalibyśmy mąkę i rzeczone surowce. 
Komisja zamierza także pośredniczyć w dosta
wie węgla, górnośląskiego, aby cukrownie mo
gły buraki jeszcze w tej kampanji przerobić na 
cukier. Również zasięgla komisja wiadomości 
w sprawie bezrobocia i ilości bezrobotnych.

Nadużywanie nazwiska ks. Pry
masa. W gazetach niemieckich ukazał się 
list pasterski biskupów, biorących udział w 
corocznych konferencjach Fuldajskich, w spra
wie jeńców niemieckich. Pod listem podpi
sany j?st także Arcybiskup Gnieźnieński i Po
znański. Z Kancelarji Arcybiskupiej otrzy
mujemy wiadomość, że ks. Arcybiskup do
wiedziawszy się o zamiarze wydania listu, 
powiadomił natychmiast biskupów, aby na
zwiska Jego nie podpisywano. Jeśli mimo 
to list pasterski ukazał się z podpisem Arcy
biskupa Gnieźnieńskiego i Poznańskiego, mo
gło to się stać tylko z powodu, że wydruko
wano list pasterski przed nadejściem listu 
ks. Arcybiskupa.

Clemenceau wobec żądań polskich.
Clemenceau przyjął dnia H. lutego polską 

komisję tkonomienzą. Francuski premier ob:«- 
CiU przestudiować osobiście żądania Polski. 
Wuioski Dmowskiego ns konferencji pokojowej. 
ł *L‘lndćpendence Polonaise« poda je do- 

s>owny tekst wniosków, kióre wkońezyły es- 
posć p. Dmowskiego przed reprezentantami 
Koąlicji. Ze względu na doniosłość sprawy, 
podajemy te wnioski w dosłownym przekła
dzie:

L Kwestja niebezpieczeństwa niemieckie
go. Niezbędne jest, aby zatrzymano Niemców 
w ich pochodzie na Wschód. co możnaby uczy
nić przez proste wzmocnienie sprzymierzeńców. 
Trzeba również, ażeby w rozejmie, który ma 
być odnowiony, ustalono wnninki. któreby da

msel polskiej gwarancję, że nie będzie
prześladowana j że będzie mogła oczekiwać 
spokoju decyzji konferencji pokojowej.

2. Jest rzeczą niezbędną, ażeby otwarto 
drogę z Gdańska dla transportu amunicji, broni 
i środków żywności. Artykuł zawieszenia bro
ni, który pozwala sprzymierzeńcom na swo
bodny przejazd z Gdńska do Torunia, powinien 
fcvć wykonany. To można było osiągnąć przez 
okupację drogi koieiowej za pomocą wojsk 
sprzymierzonych, albo też przez uzyskanie 
gwarancji, że Polacy będą mieli wolny prze
jazd. w ciągu którego ni? będą molestowani. 
To j?st bezwzględni? konieczne w celu wysła
nia armji generała Hallera, który jest oczeki
wany tak niecierpliwie w krain. Polacy żą
dają również, ażeby im przysłono odzież, broń 
i amunicję dla armji, która się tworzy, Lndzi 
mają dosvć, brak im jednak tego, co jest ko
nieczne do ich wyekwipowania.

3. Należy uregulować sytuację w Galicji 
Wschodniej, gdzie Lwów jest ciągle atakowany 
przez Ukraińców i gdzie Polacy mogliby się 
bronić i zaprowadzić porządek w kraju, gdyby 
mieli to. co niezbędne w zapasach odzieży, a- 
municji i broni dla armji polskiej«.

Delegat misji Ententy w Cieszynie.
Warszawa (Pat.-) Wczoraj przybył do 

Cieszyna w charakterze stałego członka misji 
koalicyjnej podnulk. wioski Tissi. W kwestji 
ustalenia linji demarkacyinej na Śląsku odnio
sła się misja Cieszyńska do Paryża,

w

Dotarta Selma.
Sprawa przedstawicieli zaboru pruskiego. 

Warszawa. (Pat.) Posiedzenie komisji 
konstytucyjnej odbyło się wczoraj pod przewo
dnictwem posła Scydy i Rataja. Posłowie Sey- 
da i Korfanty referowali wniosek Korfantego i 
tow- w sprawie dopuszczenia członków N. R. 
L. do Sejmu ustawodawczego. Posłowie Da
szyński, Marek, Niedziałkowski i Kosmowska 
y ^gzywali na nieobliczalne skutki, jakie wy
nikają z obniżenia powagi Sejmu, jako ciała 
częściowo tylko powołanego z wyborów for-

Korfanty, Waszkiewicz, buligowsKt nyit 
zdania, że społeczeństwo żąda zjeunoczenia. a 
wszystkie inne argumenty wobec tego muszą 
upaść. Daszyński, Niedziałkowski i Marek zwró 

¡ciii uwagę na to, że przeprowadzenie w okrę
gach 63 i 64 (Poznańskie) byłoby najlepszym 
dowodem i wyrazem zjednoczenia. Zgłoszono 
wnioski następujące: 1) Wniosek Waszkiewi
cza (Nar. Zw. Rob.): Ziemie byłej dzielnicy prtl 
skicj, są integralną częścią Rzeczypospolitej 
Polskiej. Wobec nieprzeprowaćtzenia w tych 
dzielnicach dotychczas wyborów. Sejm poleca 
rządowi natychmiastowe rozpisanie wyborów 
na podstawie ogłoszeń wyborczych. Do czasu 
przeprowadzenia wyborów członkowie N. R. 
L. są wprowadzeni do Sejmu, jako tymczasowi 
posłowie.

Wniosek 2. Dr. Marka (PPS.): Komisja 
konstytucyjna wzywa rząd, abv przystąpiono 
do rozpisania wyborów’ w mvśl ordynacji wy
borczej z dnia 2S. 11. 18. w tvcb okręgach wy
borczych. które są wolne od wroga.

Wniosek 3. Daszyńskiego (PPS): Z chwi
lą dojścia do Sejmu przedstawicieli byłego za
boru pruskiego staje się N. R. L. organem ad
ministracyjnym rządu polskiego.

wki wniostami odbędzie się szereg dysfas*
«1! na posiedzeniu wtorkoycni.

Za Związku Sejmowego Nseodowo-Ln&- 
wega. Ns ostamiem plcnamem posiedzenia 
Zwdąizu N. L. proi. Dubanowięz zdawał sprs— 
we z działalności Komitetu Narodowego w Pa-* 
ryżu i z położenia sprawy polskiej zagranicy. 
W naradach uczestniczył także poseł Si. Grali* 
ssi, który przybył w środę do Warszawy.

Marszałek Trampczyński a godność n«* 
czelnego prezesa. Pisma warszawskie donoszą 
że marszałek Trampczyński prawdopodobna* 
w najbliższych dniach złoży- godność naczelne* 
go prezydenta prowincji Poznańskiej.

Spodziewana deklaracja misji koalicyjnej 
w Sejmie. Na posiedzeniu komisji za granicz- 
net prezes jej prof. St. Grabski podał do wia
domości projekt zwołania na przyszłą sobotę 
nadwzYCzajnego uroczystego posiedzenia ple
num Sejmu, na którem przedstawicielstwo mi
sji kongresowej aljantów ma zlożvć odpowied* 
nią deklaracje sprzymierzeńczą, Marszalek Sęj* 
mu zaś odpowiedzieć, imieniem przedstawiciel-« 
styva narodowego.

Wiceprezesami komisji zagranicznej zo* 
stali Daszyński i Rudziński (grupa ThugultaJ^

Wiec Stronnictwa
Har, DemakratyeznsgSć

zgromadził wczoraj na sali Bazarowej tłumy: 
publiczności. Już godzinę przed rozpoczęciem 
wlecą była sala przepełniona, tak że wszyscy, 
którzv przvbvli około godziny 7. zniewoleni by* 
li powrócić do domu Między uczestnikami bar< 
dzo dużo było niewiast.

Punktualnie o wyznaczonymi czasie, godsb 
7 i pól zagaja wiec prezes Stronnictwa p. Ber« 
nard Chrzanowski, przedstawiając w ob-4 
szerniejszem przemóyydeniu czynność Stronnica 
twa w czasie wojny, która chociaż nie tak jaw
na jak dawmiei. przvczVnity się do tego bowiem 
trudne warunki wojenne — to jednak wyka-« 
zala się w przewidyssaniach i skutkach swyrłi 
nader korzystna i owocną. Przez cały ten eia£ 
czasu pozostało Stronnictwo wierne wytknięte-« 
mu celowi, mianowicie: zjednoczenia Polski S 
oparciem o koalicję.

Wytyezńa mvśl polityki Stronnictwa, po* 
została przez całv ten czas prostą i jasną.

Potrąca również przewodniczący o pow« 
stale w ostatnich czasach nowe stronnictw« 
polityczne, mianowicie Naród. Str. Rob. oraM 
Sir. Nar. Ludowe, których program schodzi sif 
z. programem Str. N. Dr., a zatem hędzie moż- 
liyyem pracowrać yvspólneroi silami dla dóbr« 
ogółu, nie przeszkadzając i nie szkodząc sobi« 
wzajemnie.

Następnie udziela przewodniczący glosa 
Dr. Boi. Marchlewskiemu, red. na»zega 
pisma, który w’ obszernym referacie przedsta-ś 
wda program i cele Stronnictwa Nar. Dem. 
wę przervyva publiczność oklaskami.

Drugim mówcą programowym bvł p. me<3,’ 
Ratajski, którego wvwodv ze względu n<
Hkiu.uiIvm w«« t: a

wienie. Pilnie uwfażano na słowa mówcy, gdy; 
mówił o stosunku państw koalicyjnych do Pol* 
ski. gdv przedstawi! olbrzymia pracę Komitet« 
Narodowego w’ Parvżu. o polskiej organizacji 
wojskowej, o sprawie Śląska Cieszyńskiego itćL 
Najciekawszym momentem bvlo. gdy mówca 
roztoczi'w’szy przed oczyma widzów kolorowy 
mapę Polski, począł objaśniać granice przy* 
szlei Polski od Bałtyku aż do granic Rumunjł» 
od Dźwdny aż do dawnych granic Polski n« 
zachodzie. Śląsk Gómv, jako zamieszkały prze« 
Polaków, również przyłączony zostanie do pni« 
macierzystego.

Potrąciwszy jeszcze pokrótce o sprawv ta« 
ważne, jak odszkodowania wojenne 1 odszko* 
dawania dla Polski, walutę polską, sprawę żv* 
wności dla Polski, kończy mów«*« ciekawy swój 
referat, za który publiczność dziękuje rzęsiste* 
mi oklaskami.

W dyskusji nad obu referatami, przemaj 
wdają mów'cv różnych obozów politvcznvch,1 
którvch wszystkich tu wymienić nie podobna. 
Wystarczy powiedzieć, że z wyjątkiem jednego, 
który niestosownie i niesłusznie zaczepi! cłu* 
chnwieństwo nasze (nie wiadomo nawet, czf

•X
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na Polaków już nie będą. Ciekawa f esteta 
czy to prawda, i czy Niemcy dotrzymają
słowa... ____ ćl-

Jak Niemcy umowę dotrzymaH, autorka 
Usta przekonała się z pewnością już dosta
tecznie.

Z rszhzśw dziennych Blównodswodząssp 
gsnerał-poru&znlka BowtMuśolcidiga.

Na potrzeby wojska polskiego odebrałem 
następujące sumy:

1) Żebrane podczas odczytu ks. Ora
czewskiego doręczono mi przez panie 
Kapuścińską i Leitgebrową i pa
na sekretarza ks. Oraczewskiego ¡nk. 
2 500.

2) Zebrane w Pamiątkowi« 13. o. su. za 
gminę i dworski obszar, doręczone pocz ą 
przez p. Fr. Doroszewskiego — 758 
usarek.

3) Zf brane w Raszkowie przez panny 
Marję Bieiawnę i Marję Morawską 
i doręczone przez p- drową Annę Słowie- 
e k ą — 800 mk.

41 Od p. podporucznika Czarneckie- 
g o złotem 50t0 mk.

5) Zebrane przez robotników fabryki 
Kehltnanna w l.ubaniu, wręczone przez p. K. 
Łaszyka z Lubań a na żołnierzy z powiatu 
poznańskiego zachodniego — 25?,50 mk.

Składam serdeczne »Bóg zapłać“ ofiaro
dawcom za troski o ciebie „Żołnierzu Wiel
kopolski®.

Zwracam uwagę wszystkich żołnierzy, że 
pieczę nad nimi rozciągają nawet ci, którzy 
ciężką pracą zdobywają chleb powszedni, jak 
to widzimy z przykładu robotników fabryki 
Kehlmanna w Lubaniu.

I

feTBył członek' socj. partfT), toczyła się dyskusja 
nader spokojna i rzeczowa. P. Krajna K. wystę
puje £ krvtvrzncmi uwagami pod adresem 
Stronnictwa N. D chociaż przyznać mysia., że 
gijflłsiność przed wojenna była dla ogółu bar- 
ifa» kom-tną, a przez eałą wojnę jedvnle pra
ne demokratyczna potrafiła podtrzymywać dn- 
tfoa w narodzie. Pp. Dtieciuchowicz. Mscia- 
recV Koan’ivki i Sierod/H „ach<*cają to zgody 

dobra. Ojczy®iy, p. Małolepszy staje w o- 
feroesi« duchowieństwa, pozatem przemawiają 
jeszcze pp, Chmielewski, Dr. Sevdlitz i Bre- 
»Iń-ki. Ostatni wyrażał się nie bardzo fortun
nie, to też zebrani nie pozwolili ma da lei mó

Na zakończenie zabiera jeszcze głos p. .ren 
ii a r w e g, zachęca jac do podpisywania de 
klaracji na członków, co nie pozostato bez. 
skutku, wielu zapisało si? bowiem zaraz aa 
miejscu, innym polecono wypełnione dek,ara 
?5e nadesłać pod adr.: J. M 9 r w e g, Poznań, 
Rycerska nr. 34.

O godz, 10 t pół solwuje przewodniczący 
wiec okrzykiem aa cześć naszych bohaterów 
wałczących sa sprawę polską na wszystkich 
frontach.

Położenie woiesne.

Komunikat
Głtaw Dowództwa w Poznaniu

z dnia 22. lutego 1919.
Grupa północna: Na ogół spokój. Na 

niektórych odcinkach mniejsze utarczki patro
li. Na Czarnków zrzucili lotnicy niemieccy kil
ka bomb. Strzelali także z kulomiotów do mia-
gta. . . , i

Grupa zachodnia: Nieprzyjaciel ponie
chał wprawdzie swe bezcelowe ataki, ale arty
leria niemiecka tem większą okazuje ruchli
wość. Mianowicie pod wieczór działalność ar
tylerii niemieckiej była silna. Na niektóre wio
ski w okolicy Zbąszynia padło w przeciągu go
dziny po sto i więcej strzałów. Strat w ludziach 
nie było. Szkody w budynkach dość znaczne. 
W nocy na kilku odcinkach ożywiona działal
ność patroli niemieckich. Pod Kaszczorem i 
Lesznem spokój. Pod Gnienchen odpędzono pa
trol niemiecki. Wieczorem ostrzeliwała arty
leria nieprzyjacielska Januszewo.

Grupa południowa: W okołjey Slup? i 
Zaborowa rozpędzono patrole niemieckie. , W 
jxdudnie zaatakował nieprzyjaciel po gwałto
wnym ogniu artyleryjskim Borowrdę. Gha- 
chałnię i Piaski na południe o<l Krotoszyna^ Bo 
równicę straciliśmy po zaciętej walce. Ataki na 
Chaehalnię i Plaski odparto. Straty obustronne 
poważne, Artylerja niemiecka strzelała podczas 
tego ataku pociskami gazowemi. Na lewem 
ikrzy'die spokój. Szef sztabu.

Bombardowanie Krotoszyna.
Z listu prywatnego, wysłanego 18. bm.

I Krotoszyna, wyjmujemy następujące szcze
góły:
oto Jt^Wo^ę oicoto' fTl.’wieczorem Niemcy 
rozpoczęli silne ostrzeliwanie miasta. Pra
wdziwy sąd ostateczny! Nikt w mieście nie 
spał, wszyscy ukryli się do sklepów... Bóg 
jednak cudownie sprawił, iż granaty niemie
ckie żadnemu Polakowi krzywdy nie wyrzą
dziły. Szereg pocisków spadł aa cmentarz 
ewangielicki, gdzie uległo zgruchotaniu kiika 
nagrobków niemieckich, a pozatem pociski 
padały przeważnie do ogrodów i na ulice, 
wyrządzając szkody głównie niemieckim ko
lonistom... A tutę sze niemiaszki w sobotę 
już na gwałt piekli masowo placki, bo spo
dziewali się Hunów tych napewno w ponie
działek... Pociąg pancerny niemiecki doszedł 
też aż do Konarzewa, ale nasi pozrywali za
wczasu szyny, więc musieli zawrócić. My- 
śleli widocznie, że pociąg dojedzie do Kro
toszyna, armaty zrobią co swego i będzie 
wielkie hura! A tu masz babo redutę •— Pan 
Bóg inaczej rozporządził... Dziś rano grzmo
cili znowu z, armat, ale noc była względnie 
spokojna Podobno nowy rozejm już przy
jęty i Niemcy podpisali umowę, że napadać

laargasizacja muzsóssr poznańskich.
Od połowy XIX. stulecia prawie wszy

stkie znaczniejsze miasta Europy posiadają 
muzea sztuki. Zjawisko to, ściśle związane 
X rozwojem coraz żywszych badań nad dzie
jami sziuld, ułatwiające niepomiernie zastoso
wanie doń studjów metody porównawczej, 
lyskuje sobie niebawem również i na zie
miach połskich prawo obywatelstwa.

Dzięki ofiarności osób prywatnych po 
wst-aje w Poznaniu, jako pierwsza tego ro
dzaju instytucja, muzeum Mielżyńskich już w 
r. 1S57. Mimo niekorzystne warunld polity
czne, w jakich dzielnica nasza znalazła się w 
drugiej połowie XIX siulecia, instytucja ta 
oddała społeczeństwu cenne usługi na polu 
kultury umysłowej.

Obecnie świta lepsza przyszłość, a jeśli 
pragnienia narodu polskiego nie zawiodą, bi
dzie można niebawem przystąpić do reorga
nizacji muzeów poznańskich, przedewszyst- 
kiera w kierunku syntetycznej »ystematy- 
eacji.

Na przełomie XX. wieku powstało w ?o- 
manin muzeum prowincjonalne, instytucja 
państwowa, oddana prawie wyłączcie intere
som napływowej ludności niemieckiej. Jesz
cze poprzednio, za rządów arcybiskupa Sta
ble wskiego, przybyło muzeum djecezalne.

W tych trzech instytucjach gromadzi się 
ećnny materiał, który zużyć należy do poło
żenia podwalu) pod przyt łe muzeum patś- 
ftwowe.

Charakter i właściwości budynku ssuzenm 
ttrowiiiciocainego, »skrojonego ściśle do ee- 
16w muzealnych, predestycuj* go a góry aa 
główną Biedaieę dzieł sztuki iiagromadsGuych 
W Psso&siu. Jerfwiem jrfbV

, Na Wojsko NolskU: Zebr, na wese
lu p. Józefa Jankowiaka z p. Teodorą Grzęp- 
kowiakówną z Sarbinowa 40 m. Zebr, na we
selu u pp. Cieślaków w Drożyniu 51 m. Bie- 
Ieszewscy z Węglewa zam. kwiatów na trumnę 
śp. Mariana Trawczyftskiego 20 m. Paszkow
scy z Daxów Mokrych zara. kwiatów na tru
mnę śp. Mariana Trawczyftskiego 20 m. Hala 
Gddyftska z Trzecbgór 3 si. Tow. Sokół 
w Chrzanie, pow. jar. 214,25 m. Wład. Zbo- 
rakcy z Pleszewa ku uczcz. pam. poległego 
siostrzeńca śp. Lud«. Likowskiege 50 m Dr. 
Glabisz z Sarbinowa przegr. zakład 100 m. 
Zoija Wiatrolikówna s Strzelna w dzień imie
nin śp. matki swei Eleonory 10 mk. Nauczy
ciel i dzieci szkoły Błociszewskiej 32,7?. m, 
Kavsiewiczowa za znal, portmon 5 m. Szko
ła handl. Preissa zebr, na herbatce 361 m 
Dzieci szkolne z dom i gminy w Rogalinie 
269,40 m. Witold i Marian Januszkiewicz 
15 m. S. Kraszewska zam. kwiatów na ślub 
p. Wandy Kwiatkowskiej z Trzemeszna z p. 
Weidlerem 15 m. S. Kraszewska zamiast 
kwiatów na srebrne gody małżeńskie państwa 
Kwiatkowskich 15 m. Uczenice 4 kl. szkoły 
ludowej przy pl. Stawowym 25 m. Razem 2 
poprz. kwit 47 677.21 m.

Na Lwowian: R. Napierałowa z Buku 
w miejsce daru imieninowego dla męża 100 m. 
Drużyna Skautowa w Wrześni 21,25 m. Ze
brane na wieczorku w Mirkowiczkach przez 
SL Zamęckiego 7.02 m. Dr. Glabisz z Sar
binowa zam. wieńca na trumnę śp. Feliksa 
Sawickiego 20 m. Dzieci szkolne z dom. i 
gminy w Rogalinie 100 m. Razem x poprz. 
kwit. 22 638,04.

Na Pol. Czerwony Krzyż: Nau
czyciel i dzieci szkoły w Błociszewie 32.72 m. 
Wygrane w lot u pp. Thomasów w lurwi 
10,25 m. Razem z poprz. 1295.47.

Na Skarb Państw. Polski Stanisław 
Jankowski, mistrz garnc. ze Śmigla 80 m. w 
złocie. Stan. Słomiński ze Śmigla obrączkę 
znacz fl. S,. 27. 2. 16 i 20 m. w złocie. Ra
zem 100 m. ~

Na Chleb Św. Ant L Rocsler z Po
znania 200 m. F Raczkowski z Poznania 
100 m. L. Lewandowski z Poznania 50 as. 
Razem z poprz. kwst 433 m.

Pokwitowanie. 433 m. zebr, w ad
ministracji naszej na Chleb św. Ant. wręczy
liśmy siostrze Barbarze za stósownem pokw.

2s świata.
Zamordowanie Eisnera»

Monachjum, 21. H. Dzisiaj przed po
łudniem zastrzelono w drodze z Estoisterjuia 
spraw zewnętrznych <ło gmachu Sejmowego 
prezydenta ministrów bawarskich Elsnera. 
Mordercą jest porucznik hr. A r e o-V a 11 e r, 
który strzelił do Elsnera s tyłu dwukrotnie z 
rewolweru, trafiając go śmiertelnie. Morderca 
raniony ciężko przez posterunek, leży rówswd

Elsner należał do partji niezależnych.

Wszelkie podania o zwolnienie z wojska 
jak osób cywilnych tak i już zaciągniętych 
oraz wszelkie reklamacje o nieprawnym po
borze, winne być kierowane przez odnośną 
władzę do Inspektora Obwodowych Komend 
Uzupełniających w Poznaniu.

Wydział prasowy Dowództwa Głównego,

Wi?kszs subskrypcja aa pożyczkę paiistwraą.
Urząd Skarbowy przy Naczelnej Radz e 

Ludowej posiada dotychczas następującą b- 
stę subskrybentów pożyczki Państwowej za 
większe sumy: -

Bank Ludowy Pleszew 2500C00.— mk.
Bank Ludowy Środa 500 000.— suk.
„Westa- Poznań 370 C0O.— mk.
Tow. Pożyczkowe Koźmin, Bank Ludo

wy Wagrówiec po 300 000— mk.
Bank Ludowy Ostrzeszów, Bank Ludo

wy Wronki, K. Mctty, Bytyń po 200 —
marek. %,
nwtuw^nauK^EuSoIy^fem^^aua im^owy 
Kępno po 150 000.— mk.

Ban Ludowy Pogorzela, Tow. Pożyczko
we Mikstatt, Janusz Gorzalewski Poznań, 
Bank Ludowy Kórnik, L. Mycielski Galowo, 
Bank Ludowy Kruświca, Bank Ludowy Bo
rek, Nowakowski N. Krotoszyn, Bank Ludo
wy Sulmierzyce po 190 000.— mk.

Edw. Potworowski Gola 200 000.-— mk. 
Bank Ludowy Mieszków, Bank Wzajcmn. 

Pomocy Poznań, Bank Ludowy Miejska Gór
ka, Bank Pożyczkowy św. Łazarz, Rolnik 
Mogilno, Bank Wielkopolśki Poznań, Bank 
Ludowy Bytyń, Stan. Madaliński broda, Rol
nik Szamotuły, Bank Ludowy Skoki, Bank 
Ludowy Tarnowo, Bank Ludowy Rozdraźe- 
wo, Woje. Skoraazewski Lublin p. Wydarto- 
wo, Bank Ludowy Rogowo, S*an, Paulińskl 
Poznań, Bank Ludowy Poznań po 50 000.— 
marek.____ ______

Składki i połwiś&wMiia.
— * W udnrnśsfracjś pisma naszego

złożono następujące składki:

odpowiadający wymaganiom prawidłowej mu- 
seólogji,

Parter jego mogłyby zająć niepodzielnie 
wykopaliskowe zbiory archeologji przedhisto
rycznej. Przez złączenie całkowitego msto- 
ijąłn powstałaby w ten sposób bodaj najbo
gatsza kolekcja tego rodzaju na jdem^ai 
polskich.

Odlewy gipsowe. ®a+msjącs tathż« do
tychczas jedną s a&s większych sal, t&leżstoby 
prrenieść do projektowanej szkoły przemysłu 
artystycznego, tak bardzo potrzebnej w eeła 
podniesienia rodzimej atmosfery artystyesmej 
w naszej dzielnicy.

Pierwsze piętro zajęłaby galeija obrezów 
starych mistrzów. Po wycofaniu obocayeh 
depozytów prywatnych, i ezem tóę fesyć 
trzeba, uzyska się tutaj macza® priestrretoe 
wolne. Galerja Racsyńskich — sslejmy ©»- 
¿xs«ję, że pozostanie nadal w Poznaniu — 
«rupełniona obrazami gaierjl ha. MieityS- 
ikich, stanowiłaby, jak n* muzeum prowin
cjonalna, wcale pokaźny zbiór płócien wsrto- 
ićtowych. Praychyisjąc się do gasady, te tyt
ko obrazy przedniej jakości winny znaleźć 
przytułek w museaefa publicznych, należałoby 
balast, jakim są dla każdej gałerji mniej cech 
ae obrazy, oddać na wystawy wędrowne. 
Wprowadzenie w życie* teg?) poshdaŁa, w 
Polsce dotychczas oiepraktykowanego, a prrT- 
noszącego znaczne korzyści szerszemu cgń- 
X>wi, organizacja państwowa mogłaby zaata- 
eia ułatwić.

WieBde seld frontowe muzeum prowbs- 
cjonslisego mógłby zająć dział zabytków 
sftuld. ściśle rwiązasych z naszą dżietok^, 
Tutaj udany się znałeś isby&i tew. hlstoiy- 
ssae wsaystkich instytucji poznańskich. W

03 roiników.
Wzywamy Was, abyście, w myć! rospo- 

rządzeń wydanych przez Główny Urząd ży
wnościowy, odstawiali zboże, kartofle, bydło, 
mleko łtd. lid.

Po przeszło stuletęiej niewoli tworzymy 
naszą własną armję. Żołnierze nasi bronią 
naszych dzielnic i krwią swoją przyczyniają 
się do uzyskania naszej niepodległości. Pa
miętajcie, że obowiązkiem Waszym jest dbać 
o należyte zaopatrzenie w żywuość naszych 
bohaterów, walczących na frontach i ćwiczą
cych się w garnizonach.

Miasta nasze gą również skazane na tę 
żywność, którą im wieś nasza dostarcza, po
nieważ dowozu z zagranicy jeszcze niema. 
Nie dozwólcie na to, aby miasta nasze głód 
cierpiały. Niech myśl Wasza bezustannie 
skierowaną będzie na zaopatrzenia w żyw
ność ludności miejskiej, która tak samo jak 
Wy, dla dobra kraju pracuje.

dającej ze w zględu na swój lokalny’ charakter 
pierwszorzędne znaczenie, Prace inwentary
zacyjne nad zabytkami sztuki, które podjąć 
należy niezwłocznie w naszej dzielnicy, przy
sporzyłyby niechybnie niejednego zabytku, 
ginącego na prowincji w opuszczeniu. Sprę
żysta akcja ratunkowa doznałaby w tym kie
runku zapewne żywego poparcia całego spo
łeczeństwa.

Sala przeznaczona sa wystawy przygo
dna mogłaby nadal zachować swoje pierwo
tne przeznaczenie. W nich należałoby urzą
dzać zbiorowe wystawy dzieł »stuki w pew
nej saokrągtonej całości. Nie wątpię, is pry
watne zbiory pospieszyłyby chęfćie z pomo
cą i udzieliły «woich okazów w celu popar- 
da tak ważne! działalności Mam na myśli 
przedewszystktem zbiory gołuchowskia z cen
ną kolekcją sztoki graficznej i przemysłu ar- 
tysiycsifigo wtoków średnich i epoki odro
dzenia. Ale i zbioiy poznańskie posiadają 
cenne zabytki przemysłu artystycznego, szer
szej publiczno śd niedostępne. Weź my dla 
przykładu choćby oprawy starych ksiąg, pie
częcie lid. psTtPchowywaG« w bsbijotece Ra
czyńskich, w zbiorach Tc w. Przyjaciół Nauk, 
oraz w archiwum psństwowem. W ten spo
sób ilustrowane działy wytwórczości ujęte w 
pewnym całokształcie swego rozwoju histo
rycznego, najdobitniej zapoznają s dziełami 
kultury artystycznej, a wpływ dydaktyczny 
posiadają niezaprzeczony.

W gmachu Tow. Przyjaciół Nauk pozo
stałaby nadal g^lerja mistrzów polskich. Pro
ce w tym kieruaka są jai rOipoc;ęia i edej- 
eay naćstoj*, że doznają sSiitojssego pepardał 
Wobec togo, to aabywaafe obrazow mistrzów 
strych względu na wielkie koszta »taję 
i^.corajt a będzie Bi&z,.

Trzymajcie się bezwzglęame rozporzą
dzeń Głównego Urzędu Żywnościowego i cea 
przez niego ustanowionych. Choć nieraz po
słuszeństwo to będzie dla Was przykrem, 
pamiętajcie, że jest ono obowiązkiem Wa
szym wobec Ojczyzny.
Komiaarjat Naczelnej Rady Lu

dowej
Poszwiński. Ks. Adamski,

Właoomośti iaiejscowe i potoczne
OSOBISTE.

— f S, p. Teodor Moszczeński. Jak się w 
ostatniej chwili dowiadujemy, umarł ś. p. Te-¡ 
odor Moszczeftski z Wiatrowa, członek b. Izby 
Panów.

. WIADOMOŚCI MIEJSCOWE.
* Z teatru.

W sobotę „Siostra Beatryks“.
W niedzielę po południu „Betleem Pol« > 

»kle“, wieczorem „Kiliński“.
W poniedziałek »Siostra BeatryŁs«,
We wtorek »Cezarewicz«.
W środę »Siostra Beatryks».
W Czwartek i piątek »Konstytucja«, ohrag 

sceniczny w 4 aktach Bolesława Gorczyńskiego^
W niedzielę po poi. i wlecz. »Betleem Poto

MW««. -— 9 1 kancelarii teatru. »Konstytucja«,
4-aktowa sztuka jednego z najbardziej ulalen« 
towanych autorów ostatniej doby, Bolesław® 
Gorczyńskiego, którą teatr nasz wystawia W!‘ 
czwartek 27. b. m., zdobyła sobie na tony® 
polskich scenach niezwykłe powodzenie. Ośnu«« 
ta na tle wypadków ogłoszenia »Konstytucji« 
listopadowej 1905 roku w Warszawie 1 jej toa* 
gfcznego epilogu na placu teatrotoym. ~ Bu^ 
drenie się duszy polskiej zaśniedziałej pod pi^ 
żerną skorupą »czynownictwa« spontanłcznlf ; 
do tycia rwące się narodowe nadleje —■ «l^3 
aíewierane l zduszone brutalnie — kozacką 
salwą do bezbronnej ludności, stanowi WCMl 
tei nieprzeciętni® interesującej premjery.

Z ostatnieK przedstawień s Betleeaau z©^ 
brał Dziadek p. Ryli 2035 mk. Z tego zlotoiKS 
na głodne dzieci na ręce Kurjera
1585 rak. i 500 mk. na ochronkę Wddecką nfi 
sęce p. redaktora Swinarskiego. i

— * Zamknięcie restauraeft. B^auraęjS ;
$^ro<l<ywa Seidla prrv ul. Augusty Wiktorji 8; 
«ostała s TOzpor^dzeuia komendantury pia«> 
zamkniętą na czas do 1. kwietnia. Powodem 
tego zarządzenia były rozmaite nieprawid«»« 
«ości, zachodzące w tymże lokalu. ;

— * Roki sądu przysięgłych w Poznani^.; 
naznaczone na poniedziałek 24. bna^, odrocz©^ 
s»o„ piwiiewS-t w obecnych vrarunk&co nie
scy sędziowie stawić idę mogt.

„ * Nowe praedsiębloretwo 
»Me. Za inicjatywą Banku Związku Spółek, 
Zarobkowych zawiązało się towarzystwo a«»^ 
crino -Dom Spedycyjne Handlowy , któro 
wykupiło miljonowe przedsiębiorstwo mray 
Carl Hartwig. Przedsiębiorstwo nowe „CJ 
Hartwig Dom Spedycyjno-Handlowy, towa-j 
rzystwo akcyjne“ załatwia wszelkie w zakres 
^edytorstwa wchodzące Interesy, przccho 
wuje na swych magazynach meble 1 inne to® 
wary pod nadzorem fachowym, oraz handluje 
artykułami budowlanemi i opałowemL Firma 
zatrudnia 250 współpracowników, a posiada 
80 koni I przeszło 200 wozów. Prezesem 
Rady Nadzorczej jest p. Stanisław Krysiewicz,; 
na dyrektora powołano p. Bolesława Webera. 
Nowemu polskiemu przedsiębiorstwu „Szczęść 
Boże!“

— * Młodzież szkolna a pożyczka państwo*; 
wa. Uczniowie gimnazjum Marji Magdaleny W 
Poznaniu złożyli w banku Kra'ochwill 1 Per-i, 
naczyński z inicjatywy dyrektora swego, ks, 
profesora Janickiego, na polską pożyczkę nnń™ 
stwowa dotychczas 50000 marek, w tem 130« 
mk. w zlocie. Zapisów dotąd jeszcze nie ukoń
czono.

Niezależnie od powyższego ofiarował uczę® 
tercji wyższej Janusz Siciński z Grzymyslaw«. 
Í20 marek v, zlocie jako dar na Skarb Polski.

Urząd skarbowy przy Nacz, Radzie Lud.

żna w przyszłości wyłącznie na ofiarność pry
watną, należy z tein większą gorliwością za
biegać o skompletowanie okazów współcze
snego malarstwa polskiego, Na poznańskiej 
placówce, tak bardzo w tym kierunku zanie
dbanej, postulat ten dla rozwoju kultury ar«; 
tystycznej całej dzielnicy posiada znaczenie 
wprost zasadnicze./

Opróżnione salki głównych pięter gma«, 
chu Tow. Przyjaciół Nauk, tak nieodpowied«| 
nich dla obrazów, mogłyby zająć zbiory eto; 
nograficzne i prżyrodniczo, pomieszczone do
tychczas w tak bardzo niekorzystnych wa-j 
rankach. j

Poprzestaję na razie pa tych kilku uwa» 
gach ogólnych. Muzea w naszym kraju po»- 
winny się stać prawdziwą własnością całego 
społeczeństwa i objąć misję warsztatów, ura« 
biających przyszłość rodzimej wytwórczości 
»rtystycznej. Tylko wtenczas jako instytucje' 
żywe mają one rację bytu społecznego. Po
gadanki zawodowe przy pomocy demonstra
cji okazów charakterystycznych mogłyby nieć 
wątpliwie oddać społeczeństwu wprost nieo«; 
cenione usługi w kierunku podniesienia kul®, 
tory artystycznej w kraju.

Urzeczywistnienie projektu, w najogól
niejszych tylko zarysach nakreślonego, zale
żnego w wielkiej mierze od różnych czynni
ków, winno się powierzyć gronu ludzi facho-^ 
wych, którzyby w harmonijnym zespole do
konali dzieła pożytecznego, w ąwojom zało
żeniu jak najbardziej celowego, wobec cięto 
kiego położenia kraju, podyktowanego zasae; 
nami jak najdalej posuniętej Oozczędnoscfc 
Instytucja założona na zdrowych podstawach 
ńa się w przyszłości z łatwością rozbudować, 
rfoecwnie do ram jej rozwoju.

JDr. Nikodem Pjtizderski.



— "'TTodt'S Uzymsdcl w rękacfi polsWch. 
Drukarnia i Księgarnia św. Wojciecha nabyła 
cd spadkobierców Milcha ta mniejwięcej 2 
mil jony marek Hotej Rzymski przy narożniku 
piacu Wiiheimowskiego i Aiei. O kupno to u- 
kładane się już przed kilku miesiącami, ałe 
wówczas rozbiło się to. a zaraz potem byty 
nadburmistrz Wilms wróży! manę akcję pa- 
tryjołyczną, aby przedsiębiorstwo to uratować 
dis niemczyzny; jak na innych polach, tak i tu 
sabiegi p. Wilmsa doznahr niepowodzenia.

— * Wyk Jady polityczne. W poniedziałek 
24 hm. o 8 wieczorem w Muzeum Mielżyńskich ; 
ósmy i kolei wykład Dr. A, Koperskiej o stron- 
Bictwach politycznych.
Komisja uświadomienia politycznego kobiet

— ’ Towarzystwo Młodzieży kupieckiej w 
Poznaniu odbyto wczoraj swe roczne zebrania, 
pa które przybyto prezszło ICO członków i kil
kunastu gości. Zebranie zagaił dotychczasowy 
prezes p. Franciszek Krajna a przewodniczył i 
mu p, Mieczysław Bogajski, protokół spisywał ’ 
P. Telesfor Szubarga. Pamięć poległych w wal
ce z Heimatschutezm członków Ludwika Li- 
kowskiego i Jerzego Gorgolewskiego uczczono 
przez powstanie z miejsc. Do Wydziału na rok 
1919 wybrani zostali pp, Jan Wożnicki preze
sem, Aleksander Grandkowski wiceprezesem, 
Kazimierz Donat, Jan Juszczak i Wacław Ka- 
fmierczak sekretarzami, Aleksander Szyfter 
skarbnikiem .Władysław Wachowiak, Marjan 
Siemieniewski i Franciszek Karasiewicz biblio
tekarzami, Stanisław-Helak zawiadowcą loka
lu, Stefan Anflink rew. kursów i Władysław 
Kobyliński organ, obchodów i wvciecz»k. Na 
8jazd przedstawicieli Zjednoczenia Młodzieży 
kupieckiej wybrano pp. St. Kucharskiego, B. 
Krzewińskiego i Fr. Krajnę.

Bardzo ożywioną dyskusję wywołała spra
wa legatów po śp. Sobeckim 5 Plewkiewiczu. 
Dowiedziano się bowiem, że teslatorowie czy
nią trudności w przyznaniu zapisów wszyst
kim odnośnym towarzystwom. Postanowiono 
przeto z całą energią domagać się zrealizowa
nia swych pretensji do zawdadowców testa
mentów. Niemniejsze zarzuty czyniono niektó
rym firmom tutejszym, że nie przyjęły do pra
cy tych pomocników, którzy przed wojną u nich 
pracowali, lub ofiarowały im tę samą, co przed 
Wojna pensję.

Zebranie zaszczyciło obecnością swoja 
dwuch kupców samodzielnych z Przemyśla, 
którzy scharakteryzowali opłakane stosunki 
handlowe w Galicji, opanowanej przez nieucz
ciwa konkurencje żydowska. Mówca zachęca 
poznańska młodzież handlową, bv licznie osie
dlała si? w Galicji, gdzie pole do pracy ogrom
ne. Niestety wobec zbliżającej się godziny poli
cyjnej nie bvło możliwem. dyskusji w tym kie
runku rozprowadzić. Krótko przed godz, ll. 
przewodu, zebranie zamknął.

— • Zmiana posiadłości. Bank Kwileckl 
Potocki i Sp. tow. akc. sprzedał dom swój

Erzy ul. Ceglowej 10 pani Pelagii Walkowia- 
owej.

— * Obwieszczenie Naczelnej Rady Ludo
wej. Wszystkie korespondencje skierowane do 
Komisariatu Naczelnej Rady Ludowej łub do 
Jednego z jej wydziałów powinny być dostate
cznie frankowane. O ile zachodzi brak znacz
ków na poczcie, zaleca sie oddawanie listów w

Kaśką nieprzyjaciel po nieudanym wznowio
nym ataku ograniczył się tylko na razie do 
działalności wywiadowczej, przygotowując się 
do dalszej przeciwko nam akcji.

Grupa generała Rozwadowskiego; Pozy
cje nasze pod Lwowem od 2 dni są nieustan- i 
nie ostrzeliwane przez artylerję. W wypa- ■ 
dach oczyściła piechota nasza pole z wroga, ; 
gromadzącego się do ataku. W akcji tej od
znaczył się 5. pułk piechoty (Leg jonu pol
skiego).

Oddziały pułkownika Kulińskiego w wal
kach z przeważającym liczebnie nieprzyjacie
lem wzięły do niewoli 100 jeńców i zdobyły 
3 karabiny maszynowe. W czasie odnjera- 
nia ataku został ranny podpułkownik Zarzy
cki, dowódca 8. pułku piechoty. W odcinku 
pułkownika Sikorskiego próbny atak nieprzy
jaciela nie udał się. Nasze wojska przy u- 
dziale artylerji urządziły wypad na Wielopole, 
po wyrzuceniu nieprzyjaciela ze wsi, powró- I 
ciły na dawne pozycje. Podczas ostatnich ( 
wa'-k odznaczyła się bateria armat potowych 
pod dowództwem kap. Filipowicza.

Grupa generała Zielińskiego: Przepro
wadzono akcję przeciw nieprzyjacielowi w 
Wołtuehach. Nasz patrol zdobył 1 karabin 
maszynowy. Oddziały brygady pułkownika 
Minkiewicza zdobyły w czasie ostatnich walk 
jtjdną 10 cent, haubicę, 1 karabin maszyno
wy ' i wzięły 2 oficerów i 22 żołnierzy do 
niewoli

Slązk Cieszyński: Sytuacja bez zmiany. 
W zastępstwie szefa sztabu 

i Haller, pułkownik.
Porządek dzisiejszego posiedzenia 

j Seimu.
Warszawa. (PAT.) Porządek dzisiej

szego posiedzenia, które rozpoczęło się o go
dzinie 10. jest następujący: 1. Dyskusja nad. 
rprawozdaniem prezesa ministrów i ministra 
skarbu. 2. Przekazanie rugów poselskich ko- 
misii regulaminowej. 8. Wybory komisji a) 
wodnej, b) komunikacyjnej, c) administra
cyjnej.

t Ważna konferencja ministerstwa skarbu. 
Warszawa. (PAT.) W ministerstwie 

skarbu odbędzie się dzisiaj konferencja w 
sprawie regulacji waluty przy udziale posłów 
i durektorów instytucji finansowych. Między 
inneml będzie omawiana sprawa ewentual
nego opieczętowania banknotów, mających 
dziś kurs we wszystkich trzech dzielnicach. 
Konkretne wnioski dzisiejszej konferencji będą 
przedmiotem dalszych rozważań z udziałem 
fachowców.
Wróżenia misji ententy w Warszawie. 

Warszawa. (PAT.) „Kurier Polski“ 
kreśli wrażenia swego przedstawiciela, który 
odwiedził misję ententy. „Gdym wszedł — 
pisze — sekretarz ambasadora Noulensa, hra
bia de Robień, otrzymał plikę papierów 1 od
łożył je na stronę, poczem zaczął opowiadać

urzędzie pocztowym i wpłacanie pestar^wm 
tówką.

Zaznaczamy, że w przyszłości listów nie
dostatecznie łub wcale niefrankowanych przyj
mować nie będziemy.
Komisarjat N. R. L. — Sekretarjat generalny.

— * Szkota handlowa Preissa urządziła ze
szłej soboty, z inicjatywy grona uczniów swo
ich, skromny wieczorek na sali Domu Królo
wej Jadwigi, przeplatany dekiamacjami, popi
sami ipdewaczemi i rezmaitAni grami fcowa- 
rrvskiemi. Wieczorek cechował nastrój hanno- 
nijnv i bardzo serdeczny. Czysty zysk z wie 
czorku. w wysokości 531 marek, przeznaczono 
na Lwowian.

KRONTXA SADOWA.
>— * Sąd doraźny na posiedzeniu TI. senatu ' 

dnia 21. lutego pod przewodnictwem kapitana 
audytora Żuromskiego z współudziałem adwo
kata Jana Dembińskiego, kupców Jana Szy
mańskiego, Benona Bechera i Stanisława Koż- 
lickiego skazał:

J) Alfreda Drauschkiego z Wielkich Je
życ p. Międzyrzeczem za bezprawne posiadanie 
broni na 14 dni więzienia i mk. 3000,— grzy
wny, 2) gospodarza Franciszka Mizgajskiego 8 
Kamionny za obrazę wojska polskiego na pięć i 
dni więzienia, 3) Teodora Machnickiego, ślusa- j 
rza z Poznania za przekroczenie rozporządzę- | 
nia policyjnego dotyczącego chodzenia po uli
cy w mieście Poznaniu po 10 wieczorem na 5 
marek grzywny i koszty postępowania. D Ste
fana Bellmanna z Poznania za sprzedawanie 
gazet bez policyjnego pozwolenia na naganę i 
na koszty postępowania, 5") Franciszka Alwina, 
robotnika z Poznania za bezprawne posiadanie 
i noszenie broni na trzy miesiące więzienia.

OsMiiis wiadomości.
Komunika! sztabu generalnego 

z dnia 21. łulego.
Warszawa. (PAT.) Litwa i Białoruś; 

Grupa generała Iwankiewicza: Działalność 
wywiadowcza wzdłuż Bel wianki. Patrole na
sze zetknęły się w Dąmbrowle (35 km. na 
wschód od Grodna).

Grupa generała Listowskiego: Podiazd 
ułański zajął Berezę kartuską. W bitwie 
pod Antopolem zdobyto 8 karabinów maszy
nowych.

Wołyń: Grupa generała Rydza Śmigłe
go; Dla przeszkodzenia koncentracji nie- 

i przyjaciela, na. południe od Włodzimierza Wo
łyńskiego, wstał wysłany oddział pod dowódz
twem kapitana Rzeckiego - Zinka. Pod Iwa- 
nicami zetknął się on z silneml oddz ałami 
WToga. Po zaciętej walce zdobył Dwanicę 
ł Ukraińcy cofnęli się na południe. W ataku 
kapitan Rzecki -Zinek poległ.

Galicja Wschodnia: Grupa generała Ro
mera: Nieprzyjaciel zaatakował ponownie 
Bełz. Przez cały dzień nderzały napróźno 
jedna po drugiej linje ukraińskie na bronio- 

; ne przez pułkownika Berbeckiego pozycje. 
Wszystkie ataki został? odparte. Pod Rawą

swe wrażenia z czwartkowego posiedzenia 
Sejmu: „Mieliśmy w loży, mówił, trzech tłu- 
meczy, wobec czego mogliśmy uważnie śle
dzić za biegiem myśli prezesa Paderewskiego. 
Olśnił on nas wszystkich swem krasnomów- 
stwem i dojrzałością polityczną Mowa jego 
była wypowiedziana z taką rnaestrą, że my- 
śleliśmy iż mamy przed sobą starego wilka 
parlamentarnego. Owacje zaś względem nas 
— choć do oich jesteśmy przyzwyczajeni — 
wzruszyły nas ponownie gęboko. Tym razem 
mieliśmy wrażenie, że słyszymy glos ca ej 
Polski w osobie jej najdostojniejszych przed
stawicieli, tej wybranych synów. W tei chwili 
podano nowy stos papierów hrabiemu Robień. 
Rzuciwszy okiem na pap;e,ry, hr. de Robień, 
zwrócił się do mnie i poinformował mnie o 
toku posiedzeń misji“.

Po wysłuchaniu ministra finansów, p.
Englicha, mówił dalej Robień, zaprosiliśmy 
ministra aprowizacji, p. Minkiewicza Złożył 
on nam sprawozdanie ze stanu aprowizacji 
w Polsce. Oczywiście, że zrobimy wszystko, 
co możliwe, aby zapewnić Polsce jak naj
większą ilość artykułów pierwszej potrzeby 
po cenach jak najniższych. W Gdańsku są 
już trzy okręty amerykańskie, a do Mławy 
przybywa codzień pociąg z artykułami żyw
nościowemu Najwięcej działa w tym kierun
ku Ameryka, gdyż Francja i Anglja. aczkol
wiek nie mogą się uskarżać na brak żyw
ności, to jednak wiele na zbyciu nie mają. 

W trakcie rozmowy wszedł do kancelarjl

Przewodniczący misji sojuszniczej, ambasador 
ioulens. Wzburzonym i zdenerwowanym 

głosem zwrócił się do swego sekretarza: 
„Proszę Pana, trzeba niezwłocznie zwołać 
członków misji na nadzwyczajne posiedzenia 
w sprawie Cieszyna“. Wyszedł i znów po
wrócił, dodając: „Powtarzam Panu, że ta 
6prawa nie może uledz najmniejszej zwłoce. 
Prosiłbym bardzo, aby o gódz 6. członkowie 
misji byli w komplec e“ :

Widząc pana Noulensa tak wyburzonego* 
nie ośmieliłem się zwrócić do niego z prośbą e 
wyjaśnienie szczegółów. Nie chciałem też dhw 
tej zatrzymywać hrahiego Robień, który je
dnak zakomunikował mi pod koniec, że Czesi, 
widocznie posunęli się znacznie naprzód, ‘koro 
nawet Bielsk misji nie odpowiada.

• Stb maj, JÓ«rł Pruyhyłuwler, dr<efz<»ta, 
•wyjechał dni» 4. strozula z Woiaztyaa nrzez Zbasarń d# 
Poznania, dokąd jedoak nie przybył. Mimo «silnych st*», 
anft nie można się o pobycie tego dowicdzied i jest ooawn^i 
że dostał się w ręce Hei*natsohot«n. Osoby, mogąc® uaj 
dać takież informacje, proaaę o łaskawa doniesienie. 
al8S? 3 Przybyłowicz. Ort«»

• P. Janina Woźniakówna obejmuje * 
dniem 1. marca br. skład kwiatów przy 

j ulicy Wilhelmowskiej 21. (obok Hotelu Rzym-'
i ekiegoK Zwracamy uwagę na ogłoszenia

-

Dn?a IS. lutego b. r. zginał fimieraą bohatera Jeden 
z najlepszych synów Ojczyzny i. p.

M. Wachtę! -
dowódca IV. kemaanji gn eżniańsklef.
Gorzcy Polak, «.orowy suocwany ! koch»-

ny przez towarzyszy broni, most wora swem «-«tylko 
pomórf odeprzsó dobrze «planowany stak nr«8w»isizcyrb 
sit niemieotich, tle przyesynit nę do sdohyeia yoclw” 
pancernego.

„Cześć jego pamięci.“ *189i
Ze swym dowddeca polegli polscy (otnłenat 

H. Częstochowski, J. Śliwiński,
R Wachscz i W. ktćcrackL

Cześć ich pamięci, któia a bietorj* Wn»k Ihrwódstwa 
ironia Pbtaooaego ca *awaxe będzse iw.ąianĄ.

Uo?p„<s eiiooewM
I wajsko Oe«?A4xVwła recnlu PAinoastetj«.

i

Grzyby susz
na sznurach L po trk. 18 za funt, 
na sznurach II, po mk. 10 za Junt. 

Większe ilości stosunkowo taniej poleca.
. J. Leaisgehes*, P«mnań, 

Skład towarów kolonialnych, »tow

¡BlasMM
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Z dniem 15. łut ago przejem drogę 
kupna od p. E. SCIIWlCHf ENBERGA

palarnię kawy
połączoną za składam łakoci 
pny Stanm Bjnkn nr. 40.

Łaskawych odbiorców proszę o udzielenie 
ml Swego zaujrtnla 1 poparcie mego przed
siębiorstwa. — Skórę l rzetelna obsługę 
będę Się starał sprostać wszelkim wy
maganiom Szanownych moich Klijeniów x41<?

Słamsłsw Józefiak*

>
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iad#!, P8IÜC8, ton i geiĘ&is
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Będąc 20 btn na wyktadzi 
K» Prot Oraczewskiego na wiel
kiej aali Lamberta (Aoollo) Piek.

zostawiłam “niai,' 
czarna, ¡¡¡¡¡¡zana teko

x fcw.ążkami na których wv 
pisane było nazwisko Jarecka

Proszę bardzo e oddane teki 
za wynagrodź, w pensjonacie 
p. Slomińakie), Ogrodowa 12.

Wydział masła,
® TJjWodo niedostatecznego dowozn masła w tygodniu od 24. 

2-, íj i. B 1919 na znaczek na tłuszcz nr. 8 masła wydad nie motern^
Po a nad, dnia 2L lutego 1919. nlß'-®

Mlsnistrat. 

OŻENKI

‘Kas^pfis pokoje sprzatiaismy ceieni 
Bprząłni^cis bsidza korzystnie:

Jedał&a «r dobrym wykonania „tyrolski 
gotyk” — bul«ł 2 mir. sreroki, krederu, siół 
do wyciągania z czterech stron, 6 krzesełek.

Jadalka dębowa w dobrym wykonania — 
buieł 1,75 mir. szeroki, kredens 1,25 mir. szeroki 
$łół do wyciągania z dwuch «tron, 6 krzesełek 
Byfet dębowy 1.50 rntr. szeroki. Balet 
orzechowy około 1,60 mir. szeroki.

Salon mahoniowy — szefa, kanapa s zastawą. 
2 bteie, 2 krzesła wyściełane, stół.

Salon szary w styla „Rdam” — witrynaż
stół z marmurową płytą, kanapa, 2 ioieiei«, 2 
krzesełka. Witrynaż salonowy biały zło.- 
cooy. Fotsl biały złocony. Krzesełko białe 
złocone.

drway pokój dębowy — szala, kanapa, 2 lo- 
tek, 4 krzesełka, siół, lustro.

rokdj dębowy (Jednolite meble) — srała 
kojBeda z lusireao, stół do wyciągania s dwucfc 
stron, 6 stoików.

Kupiec - kawaler
lat 28. inteligentny, -wytextatoonj 
siaka dla br. znaj, pań na tej drodar

żon^.
Panny lub wdówki od 20 do 80 

1st a 6 odnow. majątkiem zechca 
łask, oferty wraa i dołączeni* m 
:otugrFf)i do ekspedycji Kurjeia 
Pcsnaftskiego txw zb005.

Rzeca tinktoje się honoiowo.

Asyeoaty Kasy PożYcikowei d&wo ejszeeo ełównego dowództw» 
aa wschodzie (Ob.-Ost) po 20 kop-ejek — 40 fenygow Doz<*'ały )eex- 
cae w obiem. mimo te «íes do ich zamiany skończył się jut 5. stycz
nia 1919. Kasr miejskie dokonywać będą jeszcze zamiany at do 
25. lutego 1919. Potniej aargnatów tych nie będziemy przyjmowad 
ani zamienia«. b127°
________________ Wagtstr-at.

Cene maksymalną na karbid, »stanowioną w § 1 roziicrzą- 
dzenia z dnia 20. lutego 1919 ns 2 marki za kilogram, niniejszem 
znosimy, że odtąd cena maksymalna w sprzedaży konsumentom 
wynosi 1 bO mk. za kilogram. !

Reszta przepisów rozporządzeń':« z dnia 20. lutego 19JU 
zostaie niezmieniona. n

Poznań, dnia 22, lutego 1919.
B.I agiste«*.

Obwieszczeń e.
Wzvw— <4» ninieiszera wszelkie urzędy, władze, banki i osoby 

prywatne a> podsnia w podwóinsra od.usie wsiystkich pacerów 
waitotoiowycb, wydanych na pożyozki Rsoszy memieckiei, państwo 
pruskiego oraz innych państw związkowych (nietyiko pożyczki wo- 
¡ennei) znaidujacych n:e w ich posiadania, naioóżoej do dnia 15, 
marca br. do godziny 12. w południe według stanu z dnia i-i lu
tego 1919 r. do Urzpdu Skarbow -go przy Naczelnej Radź e I,u o- 
wej w Poznani i. ul. Ludwiki 10. Zgłosić należy także rapisy w księ
gach długów Rzeszy niemieckiej, państwa prnskiego eto.

Formularze zgłoszenia odebrać można bezpłatnie na Urzęaaoa 
pocztowych. .

Kto zgłoszenia nie dokona na ezas, ukarany zostanie gTzywną 
kż do 10 000 mk. Nadto traci prawo do obrony se strony państw» 
polskiego przy rozliczaniu pretensji państwowych.
Urząd Skarbowy prwy Ifaorolnej Radzie Ludowej

Urzędnik kawaler, 
lat Ud. posaukuie da biai« auajo- 
rnotot pań na tej drodze

żony-
Panny od lat 20 do 30 s maiąt 

kłem zechcą łaskawie swojo ofeitr 
wras i fotografją nadesłać do eks
pedycji Kurier ocd z 30C4.

^’składa pasieni
dobrze prosperującego w prowincji 
lab w Poznania. Łask, zgłoszenia 
z dokładnesn podaniem szczegółów 
npr. zip do nip. pisma pod z 4099.

w Poanania, ul. Ludwiki 10.
Pozna A dnia 21. lutego 1919. nl690,

Aparaty kościelne
fpółj-ibrykaly) pod gwcrancją łowr.r francuski przedwo|enny z o» 
wodu zwinięcia tego oddzału za cenę wartościową do odda» 

nia. Ojerty do ekspedycji Kuriera pod Id. z 4198.  j

2 aowe z4145J Skromne

warne kostiumy fnesk¡6 ubranie
sukienne w elk. 42 I 44 tanio do W .

Sprzedaże
r n a by cis. Zgłoszenia od g>dz>nv 
2 — f> ul. Zielne* 3. I. lewo

ul. Wiktorii nr. 9.

9 Mmiii

¡ 5 «iota

czystej ruy as sprzed. z3S75
ihm. Satfy ąod PoznaHiBm.
2' Meitise i Dtinio

Posiadłość:
lam mieszkalny (S00 tnk. dochodu 
z dzierżawy) wielkie stajnie i szo
py, 4 morgi dobrej ziemi przy za 
budowaniu, odpowiedwemdiaogrod 
sika, w znałem mieńcie przy kole 
a sorzedzk Cena 85 C00 mk. • 

wpłaty 17 SCO mk. Zgłoszen-a do 
^ksped. Knrj. Poza, pod n 1589.

aa średnią fig. na sprzedaż. Obej-I 
rżeć można w niedzielę od 8 do 5. 
Płewosyńska, Sybaki 4. z397<

Polecić mogę od 1. kwietnia br.; 
iobrą i uczciwą i39ńą

pokojową
Orowa Marja Kucaercwa. Ąieie 17/

bo
Mara pr. świeżą wędzoną
i _ -lg*gg @¡afä

lusł .<feś- 5.S® na sprłeiwl, miel ?Ó h.*n*-ów nie as tył^m, dii rd-, 
5p,*s»t^cy-h przy oda orze ceałnara ebíkZAHi ęy marek LOO. 

MAndn^-fSk’, Piesze-«? — T«. 169.

cierny, jedw, a pra 
9 wdztwyoh lyońskiob 

zerocek, 9.5Ü tu. dingt, 0,75 ro 
z dożeni podwórzem i stijniam*', izerokl na sprzedał. Rofl. pros« 
także oaehne kortyatnie do «prze- »If zgłosić da Kotiere nod z89Q2-rre-
daei*. Oferty de ekejted. Kurj. 
rezcsńsk. pod Htera z 41?5

Mam £aMSalr ra średoią O-, 
nowy ■ ** aohę do sprzes
dania ulica Łąkowa nr- «8«

I. piętro na prawo z4P >5

S wózek dziecięcy

ładny i dobra» utrzymany Zgło
szeń a do ekspedycji Knrj era Po», 
zuańskiego pod z 8974.Rzadka okazjal 

Strtoij łalnisrz hoürowy
trswia »owy, ta «43.00 rak.

sa sprzed?*. nlölO

Kamienica
rud przv p'aeu tValha'scowsk m o 
dsiąca się na każde prseds ęb. z d

11 len. *nr wnŁ sv mt *—< víoriv w wizt- .. . ■ —■ i . í-imi skisd-TV zamz do serze -in
a&UryqasJka itfo, śe fc«»ra

SiSL.'S łamliafsa
w Jriycaoh ta 155 tya. mk. .ioseize- 
d*»ia Beosaa dzierż praya. 8 ty* 
at, woŁ 80 ty* esk. Oíwty w fezy Lr

? 
»



odbędzie się w niedsielę, 2-gs maroa ISśS reku, 
0 godzinie 6ej po potndniu vi lokalu Saia. 

PORZĄDEK OBRAD:
1. Zagajenie, wybór nraewedaiczacego i sekretarza.
2. Sprawozdacie Dyrekcji i Komisji rewizyjnej, oraz

□dzielenie Dyrekcji pokwitowania
8 Wybór trzooh członków Dyrekcji.
4, Wybór dwuch członków Komisji rewizyjnej.
6. V oiue głosy. nOCK 0

Codziennie od 5-ie> h

herbeiks I1c. £=

! z koncertem |
j|l!lllll!ll'!llllilllll!llll!!llllllll!IIIIIllllll!li§

W czwartek, dnia 20. lutego, o godz. 
w Boga, opatrzona iw. Sakramentami, nasza i 
matka, teściowa i babka A p.

Dnia 21 b. m.. o godz. 5*Z, rano zmarła 
po długich i ciężkich cicrpicniaćh, opatrzona 
kilkakrotnie św. Sakramentami, nasza najdroż
sza siostra i ciotks 4. p.

z domu Efiłynarkiswicz
w 63 rokit życia.

Pogrzeb odbędzie się w niedzielę. 23. b. m., o godz. 3 
po pot., z domu żałoby przy ul. Wiktorii 10, na cmen
tarz świętomarciński przy ul. Bukowskiej.

"W ciężkim smutku nos rażona

z 4199

500 mąrek giasgrod^I ■Marsza uauienka 00*211 tuneprzeżywszy lat 73.
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek. 24 

lutego, o godz. 3, z domu żałoby przy ulicy 
Wodnej nr. 15.

Ciężko strapieni
siostry i siostrzeńcy.

Poznań, dnia 21 lutego 1919.

W czwartek, dnia 20. lutego 1919., tmeizy goiz. 6-8. wieozorem 
6 “b,,!sń męskich, 2 paleto*»

3 I au&IUnO, x jedwabna podszewka, pra 
wie newre, 2 pierścionki • zaręczynowy i ślubny <G. 
W. 93E?7) x beyiantent, kilka tuzinów kołnierzyków, 
kilka frak, kamizelek i rozm. inne rzeczy zllłi 

Stefan Wfoszk' esswiez, ul Długa 18.

Z?ło«2. do ekso Kuriera nod z4ł94»

S-CT 4RK. n«ą ZŁlWO l. ślUB&IJ20161*, pOSZl,buja
mi©is©aM

Ewtl. wykonuje nowo maszęny orss 
reperacje tychże, Ffl Galiński^ 
o. adr. W. Baczy k. Rudy poczta 
Micitschi", now wrzesiń-ki. z3S6i

Rodzina

Zelaśniak młody
snkuje dyPOZNAN, w lutym. 1919.

NauczycielaSzanownym moim Odbiorcom donoszę jak najuprzejmiej, iż z dniem 1. stycznia 
przejęło Towarzystwo Akcyjne

W piątek, dnia 21. lutego o goli- 8‘f, po południu 
zmarł - nade na paraliż serca, mój najukochańszy mąż, 
nasz ojciec, brat i dziadek śp. Doszukuje młodzieniec, który ma 

zamiar brać iekoje gramatyki i li
teratury oolssiej. Łask, zgłoszenia 
uprasza si© do Knrj. P. pod z3Ó6SDom Spedycyjne - Handlowy

moje od roku 1853. istniejące przedsiębiorstwo spedycyjne, połączone z wielkieml 
śpichlerz mi do przechowywania mebli, oraz handlem artykułów budowlanych i opa
łowych, wraz z wszelkiemi aktywami i pasywami. Dziękując uprzejmie za udzielone 
mi dotychczas zaufanie, proszę darzyć niem w tej samej mierze mych następców. 

Z wysokim szacunkiem

August Dittrich
w firmie C. Hartwig.

udzielą

w 63. roku życia.
Eksportacja zwłok odbędzie się we wtorek, dnia 25. 

lutego o godz. nół do 3. po południa z domu żałoby przy 
uh Łazarskie) 3?.

Msza św. i spuszczenie zwłok do grobu rodzinnego 
nazajutrz o godz. 101/, we Witkowie.

Ciężko strapieni
żona, córka, zięć, wnuki 1 rodzeństwo

Poznań, ul. św. Łazarza 37. nl675

Osobnych zawiadomień nie wysyła się.

i ortograf J', keresponfien« 
cji kupieckiej tfkże Sekcji 
francuskiego. Zgłosi, do eksfr
Kur) Pozn nod z 3938.

Doszukuje miejsca

najchętniej na orowiuoji. Zcło 
do eżsp. Kari. Poz. nod z 3lf59.Powołując się na powyższe uwiadomienie Pana AUGUSTA DITTRTCHA prosimy 

jak najuprzejmiej zaszczycać nas nadal zleceniami swemi.
Staraniem naszem będzie, Szanownych Odbiorców naszych jak najlepiej obsłużyć,

Z wysokim szacunkiem.

C. Hartwig
Dom Spedycyjno - Handlowy

nl613 Towarzystwo Akcyjne.

Poszukuię pomocnika

Proszę o warunki przy wolnosa 
utrzymaniu i stancji lun baz. Eł« 
leelwo nie jest orzeszkoda. nl6sl

ST, ZHKHSZEWSKIp
Kcynia — Exin.

Dnia 20. 1 o tego 1919 poległ pod Budzyniem nasz 
nkoohany przyjaciel śp.

Wiktor Bartkowski
x Nakta, stud, med.

Bohaterze śpij w spokoju!
W wiecznej oanreol

rodzina Cabaóskich,
Niecka? Ci ziemia ojczysta, w której obronią z świę

tym zapałem wyszedłeś i którą tak gorąco miłowałeś, ire 
będzie ciężarem. z41‘7

Młodsza stenotypistkS
zuaiaea dobrze steuogratję po.stą, 
poszukuje mie sca. Łask zgL, 
do eksp. Kuij. Pozo, pod z 8371^

Komisariat w Dolsku
poszukujtKOd 1. kwietnia r. b.

biegłego pomoenika
który zdolny jest wozystkie sprawy 
prowadzić i włada językiem pot* 
skim. Pensja podług umowy. Zgfe 
w języku niemieckim uprasza

Komisarz obwodowy 
KDhie.

Z dniem I. marca r. b. obejmujęSzanownej Publiczności miasta Poznania i okolicy, po
zwalam sobie podać do wiadomości, iż i da>om Ł marca 
obejmuję lokal pod dawniejszą nazzą

„BCaiser1 Krone“

ul. Zwierzyniecka 8 i proszę bardzo Szanowną Pu- 
»bliejnośó o łaskawe poparoie mego przedsiębiorstwa.

Z głębokim szacunkiem

Stanisław NąmysłowskL
li Kuchnia każdego czasu, u 
Koncert codziennie o godz. 4.

¡ptn«7Vńi

’ Dnia 15 lutego poległ śmiercią bohaterską w obro
nie drogiej naszej Ojczyzny w walkach w Wici. Grójcu 
pod Zbąsz.niem nasz najukochańszy i nigdy niezapom
niany syn i brat osierociwszy żonę i dwojga d.ieci w 
40. roku życia ś. p.

Edmund Krause
podporucznik i naczelnik I. kom II batal gam. pozn. 

Rozwściekiona tłuszcza hajdamaków pruskich, żądna 
grabieży, obnażyła ciało jego, r uciwszy trupa na lód, 
którego później rozstrzeliła, pozbawiwszy rodzinę moż
ności do złożenia zwłok Jego do łona matki naszej św. 
ziemi, którą tak serdecznie pokochał. Ź4235

Strapieni
rodzice, siostry i brat

w niewoli francuskiej.______

Chłopie©
15 letni (sierota) pragnie się wys 
uozyć drogetzysty, ktoby go przy>3g 
z całkowitem zaopiekowaniem 1 
włączeniem do rodziny, raczy 
zgłosić do ekspedyojt Kurjera Bo* 
znafiskiezo pod z 4001.

(obok Hclełu Rzymskiego).

Sklfld zaoDalrŹyrnm SSfZślSOhy 
kwiatów tutejszych i zagronfCZ** 
nyctl. Slarajiiem mojem będzie Szan. Publicz
ność przez slaranng obsługę zawsze zadowoli«*. 
Prosząc o łask, popart <e mego przedsiębiorstwa 

kreślę z poważaniem 
Janina Weźniskówna.

latelig. PA81BKAÄ
120. wyuczona ksiażkowoścu stu® 
ju, szycia i czesania, pragnie pt ¿¡f"» 
jąć posadę, najchętniej we d»m; 
rze od 1. 4. Łask, zgłoaz. upz fe 
eksned Kuriera Pozn oo<i z 3994,

conemi podług naszego na ogół znanego 
i praktycznego systemu, w branży ku
pieckie), przemysłowej, gospodar
czej i urzędniczej będzie dla naszych 
abonentów jeszcze jeden dzienny i wieczorny

Dla mego l«-letn syn* t«wz«”
kuję miejsca UCZNIA 

w składzie bławata. lob droperr^ 
Zai. do eksp. Kurjera pod * 8B3SsBg% medL Ntsttelslaedt

lekarz homeopatyczny. 
s|PozTjań, ul. Królewska 9. Telefon 1564. 
gwiPr7vim'.!!ę od 8-ei do 9-ei ’• od 3-pj do 3>ej. ?4i78

fTP75Ii A starszego poszukuję z»- 
UU&if&fZA raz. Załosi-z oodan«« 
warunków i dołącz, fotogr. o prasa 
Fes Binissewsk«, drogerja poł 
białym orłem. Gniezno, ol Horna 3łoddział bezpłatnegoPodczas ostatnich walk o wolność Ojczyzny pod Wiel- 

Grójcem i Nową Wsią polegli śmiercią bohaterską 
ś. p.

polsko-niem. prakty Powszednie nitkowe Towarzystwo
Poznań „HAUSEAT* Plac Piotra 1.

Sypialnie - - - Jadalnie
Pokoje mieszkalne i kuchnie 

=siw pojedyńczem i »'Yhw rtłnom wyfconanlu «a 
po cenecł? korzy sinych. :<• alfió

Otwarł© codziennią od godz. 1^1—4.

Młoda mężatka na war. p©> 
szokuje ąkroronei, wceotej i muzy
kalnej fowarxyaxfü któraby ją 
także umiała wytęozyi w detww 
wem gospodarstwie. Zgłoszeni* m 
eüBpedyeji Kurier» PusaaAsklej^ 
nod literą «1516 

czneqo wpracowama
urządzony i lo we wszystkich gałęziach 
ltsłntkowości, prawa wekslowego 

w sprawach noóat-
podporucznicy. »«sis

Pamięć o Nich zachowamy na zawsze I

Batalion garnizonowy II. Poznań
Hądzlik, podporucznik i komendant.
Niechaj ziemia ojczysta, za którą życie swe oddali, 

lekką im będzie!

DX1BBZAWÎ
i bankowego

kowytfa i praweznawstwa Poszukuje się »fajni na B-7 
kont z pomieszkaniem dla przed- 
5'.ęhicretMa doróżean.iego od Ł» 
kwietnia lob później. Zgłosienśt 
do eksnedyoii nia. pisma pod złf>84^

Na ogólne życzenie utworzyliśmy

POZNAN, SW- MARCIN NR. 4Ł i
W DOMU NACZELNEJ BaBT LUDOWEJ 

WLASC. NIKODEM SKMElTERpolskie! I niemieckie} stencgrsijl
(System Slolze - Schrey)
1 pisania maszyną.

Zgłoszenia uprasza: Sekreter jat Towarzystwa 
od godziny 9—5.

Towarzystwo ksigżkowości „Samouk“
z ogr. por. »3930

«1. św. Marcina 38. Tele!. 1384.

otrzrma ten, który mi się wystazS 
o stóaowue 4 pokojowe udo 
sikanie s elektrycz. światła« 
w śródmieśoiu od 1. 4. »Ibo prę“, 
d;.ej. Oferty upraszam plaa Ber-' 
aardyński 2. 1. piętro lewo. zśPTw 

Poszukuję zaraz lab jAźniejDni» 19. lntego o godz. 6. wieczorem aasnęła w Bogu 
po długich cierpieniach, opatrzona św. óakrameatami, na
sza najdroższa siostra i szagierka & p.

Moja fabrykę likierów 
znów otworzyłem! 

Sprzedaż hartowna i detaliczna. siładftiąeego się « 6 do 0 *
rentrants ogixewan>eni i 
eloktrveinem i o ii. możliwe z •*. 
grodem Ołerty c prawa «ę jńd
aottoohsłk, aiioa Książęca »i

Pogrzeb odbędzie się w sobotę. 22. b. m, o gods. */r4. 
po południu, z kostnicy Przom cnienia Pańskiego przy 
plaou Bernardyńskim.

Msza św. żałobna w poniedziałek, dnia 24. h. m., 
o godz. 9. w kościele Bożego Ciała, 
a 4117 W amntka pogrążeni

siostry i szwagier«
PwtaaA, Stup!» (paw. fcgaiaaki)» 20. 2. 19.

i sztandary narodowe
białoczerwone oraz czerwone z biał. orłami i kokardki 

narodowe poleca hurtownie i detalicznie

Wacław Taniewicz, Pleszew.
Telefonu nr. M _ »«*»

Pani poszukuje małege um*
blow»nago pokoiku. 
asem» do ekspedycji Kurjer» »wT 
uańskteyo pad literą z 5891. j

Blies Ppüsfisks nr. 29.

NakŁi.U.-' • 1 ûztiankdtni £•» «kLàb_Âi» ik JkUbJkXJR-fiSÉMefesèa.
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